za 
a 


ul. Ossolińskich i5. 


Lwów, Niedziela 


Wychodzi codziennie rano 


5 lipca 1925 r. 


Cena 15 gr. 


Miesięcznie we Lwowie 


Kwartalnie 


miesięcznie 
Kwartalnie 


Prenumerata wraz 


Z dostawą do domit 


Zagranicą miesięcznie . . . . . 


z dostawą miesięcznie 
Kwattalnie z „Ilustracją* 


Opłata pocztowa 


ewent. pocztą 
z 


„ilustracją“ 


Telef, Red. 32-19. 


uiszczona gotówką, 


Rok XLIII 


Sktadajcie ofiary na powodzian! 


Datki przyjmuje Administracja „Kurjera Lwowskiego“. 


Z dniem 10 bm. wstrzymamy wysyłkę 

„Kurjera Lwowskiego“ wszystkim pre- 

numeratorom, którzy nie zapłacili pre- 
numeraty za lipiec. 


Najwyższy 


Źle jest, gdy poważna praca 
państwowa rozwija się w atmo- 
sferze animozji osobistych i brak 
jej nieodzownego  obiektywizinu, 
który jest kamieniem węgielnym 
dziel wielkich i trwałych. 

Dyskusja nad ustawą o 

naczelnych władzach woisko- 

wych, 
jak wąż morski ciągnąca się od 
szeregu miesięcy w komisji sei- 
mowej — wykazała niezbicie, jak 
trudno odnaleźć ten obiektywiiw 
punkt widzenia państwowy w na- 
szem życiu politycznem, skleco- 
nern z drobnych antagonizmów i 

jeszcze inniejszych 

porachunków osobistych. 

Ustawę tę wywołało życie; 0- 


mkazało się, że dla zapewnienia ar- 


ji norinalnego rozwoju — konie- 
Ha jest stworzenie czynnika, 
któryby rcgulówał życie wojska 
w zakresie właściwych mu zadań 
obrony kraju: czynnika, który ic- 
dnocześnie byłby wolny od wszel- 
kich obowiązków administrowa- 
nia armią, co w przeważnej mic- 
rze absorbuje zarówno min. spr. 
wojskowych. jak i sztaby general- 
i, = 

Konstytucja Rzpłtej nie przewi- 
duje tego stanowiska, które usta- 
wa nazywa Gen. Inspektoratem 
Armii; wynikły więc rozmaite 
trudności o podział kompetencji i 
zależność wzajemna trzech naj- 
wyższych czynników wojsko- 
wych. Trudności te nie łatwo by- 
ło zwalczyć, gdyż ustawa mie- 
Ścić się musi w ramach konstytn- 
cyjnych, względnie pociągnąćby 
musiała za sobą zmianę niektó- 
rych postanowień konstytucji, do 
czego, jak wiadomo. Sejm obecny 
niema jeszcze prawa. Z pośród 
punktów spornych cytujemy jc- 
den z najważniejszych: celowość 
ustawy wymaga, by Gen. Inspe- 
ktor Armii w razie wojny: obiął 
naczelne dowództwo; tymczasem 
par. 44 konstytucii mówi wyra- 
źnie o „nominacji Naczelnego Wo- 
dza“, dokonywanej przez. Prezy- 
denta Rzpltej. Ale 

konstytucję można przecie ko- 

mentować! 

Oczywiście inaczej objaśniał ją 
„rząd Wincentego Witosa, a ina- 


- czej Władysława Grabskiego... 


Gdy projekt ustawy, opracowa- 
ny! ostatecznie za ministerstwa 
gen. Sosnkowskiego — wpłynął 
do Seimu — wyłomiła się nowa 
trudność. Oro za suchymi para- 
krafami zarysował się cień 

Józefa Piłsudskiego... 

Nie podobna było uniknąć tego 
moment personalnego, gdyż 

innego kandydata dziś na to 

stanowisko niema. 


nakaz. 

Prawica (przy milcząco potaku- 
jącym Piaście) rozpoczęła Zaj 
dłą waikę o okrojenie do mini 
ninn kompetencji Gen. Inspekto- 
ru, 0 zatarasowanie Marsz. Pil- 
sandskiemu drogi powrotu do ar- 
mji lub sprowadzenie jego wiel- 
kiej roli do zera. Odżyło niestaw- 
ne wspomnienie, gdy punkty kon- 
stytucji określające zakres ` wła- 
sny Prezydenta okrajała prawica 
pod tym jedynym kątem wiize- 
uia, że stanowisko to obiąć może 
Piłsudski To samo powtórzyło 
się teraz. 


Uczony profesor weterynarji b. 
Stefan Dąbrowski, 

złośliwym losu zrządzeniem 
referent ustawy — wygłosił przy 
tej sposobności Wotworny elubo- 
rat o wszystkich sprawach woj- 
akowych 1 niektórych 
który mial być habilitacją na pier 
wszego ministra S. Wojsk. w tu- 
żurku... Adwokatował mu wiernie 
p. Załuska. 

Jednocześnie jednak ti druga 
strona sali komigyjucj nie mogła 
się otrząsnąć z mirażu personal- 
nego. starając się zakres władzy 
przyszłego nsbeęktora armji od- 
powiędnio rozszerzyć, tak, by 
dorastał on miary wielkiej posta- 
ci i zugług Piłsudskiego. Zapom- 
niano przytem, że ustawy nie two 
rzy się na okres jednego życia 
luczkiego i że po Józefie Piłsud- 
skan przyjdą inni ludzie mniej mo 
żę wybitni, bardziej codziennego 
pokroju i że oni dźwigać będą zły 
i dabry ciężar ustawy a nikt prze 
cię do ich umysłowości przykra- 
wywać nie będzie,  Słuszność 
przyznać każe, że najwięcej 

rozwągi i objektywizmu 
w tym sporze okazała P. P.S. 

Wśród tych nastrojów nic- 
ziniernie trudne i odowiędzialne 
było stanowisko min. Sikorskie- 
go. Zrazu okrzyczano go, że za- 
waril «pakt* z prawicą i działa 
przeciw kandydaturze Marszał- 
ka; potem zmów dla odmiany pra- 
wica obraziła się, że Drerogaty- 
wy gen. inspektora 'w projekcie 
imnistra zbyt są obszerne. Ach, 
jak trudno wszystkim dogodzić!... 

(Geu. Sikorski apelował do je- 
dnontyślności posłów. W parę du 
później "aragrafy ujmujące za- 
kres władzy gen. inspektora przy 
jęto niemal jednomyślnie. P. Mie- 
dzińtski tylko nieobecny na po- 
siedzeniu) wniósł protest. Mimo 
to wierzymy, że objektywny 
punkt widzenia zwycięży i powo- 
ła do życia ustawę. od której w 
dużej mierzę zależy pomyślny 
rozwój naszej armji. 


E. W. 


WEN ON E pm E 5 ugi 
Trzech Niemców skazanych na śmierć w Moskwie. 


Moskwa. 3. 7. Najwyższy try- 
bunał sądowy skazał studentów 
niemieckich Kindermanna. Waltza 
i Dittmara na śmierć. Przeciw te- 


przeciągu 72 godzin po doręczeniu 
wyroku zaapelować do centralne- 
go komitetu wykonawczego unii 
sowieckiej. Oskarżeni oni byli o 


mu wyrokowi niema odwołania, | spisek na życie „czerwonych ca- 


a przysługuje jedynie 


prawo wirów". (PAT). 


innych; 


Umorzenie sprawy Steigera. 


Z Warszawy donoszą nam, że 
sprawą Steigera ma być w dro- 


dze łaski pana Prezydenta Rze- 
czypospolitej 
umorzona i 
zostanie 


i Seiger wybuszezony 


na wolną stopę. 

W razie, gdyby to zaszło, rów- 
nież i inni w związku im tą spra- 
wą oskarżeni, a mianowicie Jae- 
ger i tow. korzystaliby z łaski pa- 
na Prezydenta. 


Pod 


jakimi warunkami Niemcy chcą 


wstąpić do Ligi Narodów ? 


Berlin. 3.7. Kanclerz buther 
powołał do siebie przewódców 
frakcji parlamentarnej partji tudo- 
wci. która potent opublikowała o- 
świadczenie, że ua razie nie wy- 
stąpi z inferpelacią w parlamen- 
cie, albowiem kanclerz oświad- 
czył że jeszcze w tei sesii partie 
bydą miały możność zajęcia sta- 
nowiska w sprawie położumia po- 
litvcznego. Niemiecka partja lu- 
dowa opublikował wytyczne dla 
niemieckiej polityki zagranicznej 
które domagają się, aby 

rokowania nad projektemi bez- 

pieczeństw 
opierały się w zasadniczych pun= 
ktach na memorandhnn niemiec- 
kiem. Wstąpienie Niemiec do Ligi 
zależne jest od ewakuacji zajętych 


przez aljantów terenów, jeśli paki 
bezpieczeństwa niema zmienić 
raktaci wersalskiego, to Niemcy 
nie mogą aprobować pogorszenia 
swojej sytuacji. Tylko przy pełnej 
swobodzie mogą Niemcy zawie- 
raé układ arbitrażowy w sprawie 
sranie wschodnich. Gwarancje 
decyzie w Sprawie naruszenia 
iraktutów przez kontrahentów są 
wedle prawa międzynarodowego 
uiedopuszczalne. 

Odrzucenie francuskiego planu 
awarancyjnego nie ostabia zarzą- 
dzeń w rawie pokojowego 7a- 
tatwiema konfliktów wschodnich. 


Pisma zajmują się żywo tym ko-| 


imunikatgm i stwierdzają. że kan- 
clerzowi Lutherowi udało się na 
razie zażegnać przesilenie. 


Najbliższa przyszłość gospodarcza 
Polski. 


Premier Grabski zapewnia, że 
Bezrobocie na Górnym 


powódź nie nadweręży skarbu. 


Śląsku jest poważnem niebez- 


pieczeństwem. 


Warszawą, 3. 7. Na dzisiejszem 
posiedzeniu sejmowej komisji 
budżetowej zabrał głos p. premier 
Grabski, który polemizując z po- 
stem Moraczewskim w sprawie 
możliwości rychlej odbudowy ka- 
pitału przez wojnę, dowodził. że 
nie będziemy potrzebowali no- 
wych 25 lat na budowę kapitalu 
przedwojennego. 

Przechodząc do sprawy bilansn 
landłowego stwierdza premier, 
ZU 
konieczię jest podwyższenie ceł 

od importu 
praduktów, któreby mogły być u 
nis wyrabiane. Ostatnia dekada 
częrwca dla Barku była wcale 
uiezlą i zakończyła się nawet pe- 


| weyin plusem. Jest to oznaka u- 


sbokujająca. 

Należy także — zdaniem we: 
miera - uważać za dodatni 
wplyw 


urodzuj tegoroczny. 


al CO O EZ 


Niemcy wypowiadają Polsce wojnę celną 


Wszystkie towary przywożone z Polski są zakazane, bądź też 


Berlina, 3. 7. Rada państwa przy 
igla uchwalone onegdaj przez gi- 
binet zarządzenia represyjue 
przeciw Polsce. Istniejące ogólne 
zakazy rzywożu zostały w sto- 
siiki do Polski 

bez wyjatku Zastosowane 
a dodatkowo ma być ogłoszony 
jeszcze zakaz przywozi wielu in- 
nych artykułów z Polski Od 1 
lipca b. r. będą pobierane od to- 
warów pochodzenia polskiego, 
których wywóz dla Polski jest 
bardzo ważny następujące cła: 

Za IHodwójny cetnar wyta 10 
Mk. zł. jęczmienia t0 Mk. zieni- 
niaków od 15 lutego do 31 lipca 
5 Mk. a od 1 sierpnia do 14 Iute- 
go 2 Mk. za Świnie żywe 40 Mik... 
- iii Ez) 


- a “ 
Czesi wybierają 
parlament. 
Nowe wybory w. Czechach 
rozpisane zostaną na 15, paździer- 
nika br. do sejmu. a na 25 paźdz. 
do senatu- 
i ZR w aa RATY Wini ODRZE | 


Czas płacić panowie! 
woła Anglja. 


Londyn. à 7. Nory w sprawie 
długów wojemyeli zaciągniętych 
w Wielkiej Brytanii przez Fran- 
«ię, Włochy, Portugalię, Serbję, 
kumunję i Grecję wysłane do po- 
wyższych państw są jednobrzmią 
ce į celem ich jest wbiuformowa- 
nie się, kiedy dłużnicy zechcą roz- 
począć rokowania w  sbrawie 
konsolidacji tych długów. (PAT). 


Wulkan płonie 
W Kolumbji. 


Bogota, 3. 7. (Kolumba). Dono- 
szą stąd o wybubhu wulkanu Sa- 
leras. Lawa płynie przez sąsie- 
dnie tervtorja: połączenia z Flo- 
rydą i Susaka są Wrzerwame, pa- 
nuje obawa. że la ostatnia niej- 


isowość ulegnie zniszczeniu. 


obłożone. 


za mięso święże 70 Mk. za mię- 
so mrożone 70 Mk., za mięso zwy 
czajne 70 Mk. za mieso lepiej 
przyrządzone 150 Mk., smalec 55 
Mk. jaja 25 Mk. mąka 25 Mk. 
krochmal opakowany do sprzeda- 
ży detadlicznej 42 Mk., niedpako- 


R) 


obrobione 30 Mk., obrobione 44 
Mk.. rury i części do nich 44 Mk.. 
rury do pieców 24 Mk. 
(walcowana blacha o grub. 026) 
362 Mk. u o grubości 0.25 452 Mik. 
cynk w kawałkach 50 Mk., drut 
jęgic= 50 Mk, grubsze towa- 


wany 32 Mka tluszoże na smary ry cynkowe 60 Mk. a cieńsze 40) 
30 Mk., drzewo budowlane nie- | Mk. (PAT). 


BO dm mae... ike iw CIN kai 


Ż 


Dotychczasowe deszcze i ulewy 
nie Zniszczyły go 
i nie będzie on niższy od urodzaju 
śrceniego. Różnica zaś między ze 
szłórocznyin urodzujem u urodzu- 
jem średnim jest miljard złotych. 
Premjer podnosi, że 
najbardziej niepokojącym u inas 
objawcm jest sprawu węglu. 
Lodizcnne jest gorzej z begro- 
hociem w Zagl. węgłów em. 
Sprawa jest niebezpieczną. 
Giórnv Slask miat doskonałą sy 
luację i wpłacał do skarbu modua- 
tek węglowy a obecnie nastal 
moment, żę 


Górny Śląsk inusi brąc od uas 
POMOC. 


Następnie stwierdza p. premier. 
żę równowaga budżcioww jest 
Zachowana. Co się tyczy bilonu 
to w ciągu ostatnich pięciu miesię 
cy wydano go na OO miljonów a 
budżet doynszcza wydatek 120 
imiljonów. W żadnem państwie 
nic ma tego zwyczaju, żeby wy- 
daki nadzwyczajne , zwyczaje 
byly pokrywane dochodami zwy- 
czajoysni. Nasz budżet pod tym 
względem jest o wiele lepszy niż 
inny. 


Co się tyczy przyjmowania bi- 
łomu, to prezes Banku Polskiego 
wydal zurządzenie do wszystkich 
swoich oddziałów, aby erzyjmo= 
wały 


Gyark| S 


większe sumy bilonu niż 500 zi. 
i aby staraly sie  niedopuszczać 
do dysugia. 


Zapas bakuotów Banku Polskie- 
go stale rośnie. 


ałobna piramida cyfr zwiększa się. 


Ze wszech stron idą smutne wieści o zniszczonych zbożach i zabranych chatach. 


Jarosław, 3. 7. (Tel. wł.) Szko- 
dy. wyrządzone przez powódź 
w powiecie jarosławskim 
są większe, aniżeli to w pierw- 
szych dniach zdołano ustalić, — 
Mniej więcej dokładny wykaz 
szkód przedstawia się następują- 
co: 
Na przestrzeni 
roli 
woda zabrała od 50 dg 100% 
plonów 
przeważne zboża. Na obszarze 
wielkości 2.100 morgów jest zni- 
szczonych 20 do 50% plonów. 
Miejscowy komitet ratunkowy 


1.800 morgów 


zwróc” się do -województwa 
lwowskiego z żądaniem 5.000 zł. 
na pokrycie nażpilniejszych po- 


trzeb pozbawionej dachu i chleba 
ludności. 

W Rzeszowie 
zniszczyła długotrwała ulewa naj 
zupełnięj całe zboże. 

Od środy Wisłok ustawicznie 

przybiera; 

dzisiejszy stan wady jest o 3 me- 
try wyższy od normalnego. Głó- 
wiie szkody wyrządził wylew w 
sianie. Około 100 morgów pola 
i kilka gospodarstw woda po- 
rwała, 

Mniej groźnie przedstawią się 
sytuacja w Tarnobrzegu. 
San i Wisłok nic wystąpiły do- 
tąd z brzegu, który w tych miej- 
scowościach jest bardzo wysoki. 


Tylko w Baranowicach woda za- 


lała į zmyła plony na przestrzeni 
25 morgów, ale zniszczona okoli- 
ca leży wewnątrz t. zw. wału i 
jest tem samem bardziej narażo- 
na ně okolice położone wyżej i 
poza wałem. | 


6.000 złotych. 
Wedie dotychczasowych oglę: 
dzin, 
na terenie łańcuckiim 


zostało datkniętych — wylewejm 
Sanu 8 gmin, zaś wylewem 


Wistoku — 7 gmin. Budynki i do 


Wysokość szkody obliczają na|my mieszkalne nietknięte. 


ł 


XOX ——— 


Minister Raczkiewicz jest pełen 


dobrej 


Powidź opóźni tylko żniwa. 


Minister spraw wewn p. Racz- | 


kiewicz bawił 2 bm. w Krakowie 
celem zwiedzenia dotknlięgtych po- 
wodzią okolic Małopolski. One- 
gdaj zwiedził powiat krakowski, 
chrzanowski, wadowicki i oświę- 
cimski. Ludność dotknięta powo- 
dzią, z którą zetknął się minister 
domaga się pomocy, dorażnej 
w gotówce i w formie paszy 
dła bydła, 
dalei odroczenia płatności poży- 
czek, zaciągniętych na zasiewy i 
ulg podatkowych. Wreszcie prosi 
o najrychłejsze rozpoczęcie robót 
publicznych, któreby « ały ludnoś- 
ci zarobek w rozpacz.iwej sytua- 
cji obecnej. P. Raczkiewicz przy- 
rzekł poprzeć życzliwie te postu- 
laty. 


a LEJ 
nadzieji. 
Z 

Na konferencji prasowej inin- 
ster na zapytanie „jak deszcze o- 
statnie odbić się mogą 

na stanie zbiorów w Polsce* 
odpowiedział, że 

zbiory w Polsce nie ucierpią 

zbytnio skutkiem obecnych 

deszczów. 

Minister na podstawie informa- 
cji. otrzymanych z różnych stron 
kraju i na podstawie własnych 
spostrzeżeń, oświadczył, że na 
lżejszych gruntach — jakie są wa 
Kresach i całej północy deszcze 
dotąd jeszcze nie zaszkodziły, 
nastąpi jednak opóźnienie żniw. 

Deszcze zresztą nie wszedzie 
dały się we znaki, np. 

na Pomorzu panuje susza. 


OC OO 


V Międzynarodowe Targi Wschodnie we Lwowie od 5 do 15 wrześniai925r. 
soi a wa WA RÓ wady iai ok 0 | ouwamiokkódza 


Pracowity dzień w Sejmie. 


Reforma rolna 


Warszawa, 3. 7. (Tel. wl). Dzi- 
siejsze posiedzenie Sejmu upłynę= 
to naogół pracowicie. Przedysku- 
towano dziewięć artykułów pro- 
jektu ustawy o parcelacji i osad- 
nictwie, od 5-go do 13-go. 


W dyskusji brali nawet udział 
ci wosłowię, którzy: dotychczas 
nie grzeszyli nadmiarem publicz- 


nych wystąpień, 


Wśród wielkiej powodzi popra- | 


wek i rezolucji wgtoszonycl do 
poszczególnych artykułów. zwró- 


cić należy uwagę ua ustęd nor 
iiiujący obszar ziemi dookoła 
iniast i osad przemysłowych, 


który możę być wakupiony przez 
suinorządy miejskie lub 
Państwo. Obszar ten dla Warsza- 
wy, jest kołem w promieniu 15 
klin. zaś dla Lwowa, Krakowa. 
i innych większych miast, kołem 
o promieniu 10 klim. 

Po przerwie. pos. Poniatowski 
(Wyzwolenie postawil wniosek 
domagająacy się głosowania od- 
dzielnego nad każdym z artyku- 
łów projektu. 


Wskutek sprzeciwu przewodni- 
czącego p. Plucińskiego 


1 = 


W myśl wszelkich praw logiki 
i matematyki (będącej logiki czy- 
stym ekstraktem) I — £, a nie np. 
Świeczka łojowu lub krzesło. Ina- 
czej przedstawia się ten pewnik 
w umysle uczonego psychologa 
niemieckiego, który świat I synte- 
zę jego niekonsekwencji — kobie- 
tę, poznaje z książek i widzi czę- 
Sto, że dh = 1 inbe Me OA 
że czasem zaistnieje to, czego nie- 
ina w rzeczywistości, lub to, co 
iest faktem oczywistym, wydaje 
się tylko prostem złudzeniem. 

Sztuka Macka jest satyrą na 
utesnieckich fantastów psycholo- 
gieznych, którzy wstawieni w 
krąg ludzi żywych z ciała i krwi, 
stają sie przyczyna zabawnych. 
często o tragizm potrącających 
meporozuimich. 


Te właśnie linię dramato-farso- 
| oe |, o E "PRZEM ny om LĄ 


Złoty raj dla giełdziarzy. 

Haussa ua giełdzie wiedeńskiej 
po raz pierwszy od 1/2 roku Zza- 
Jednym z 


znaczyła się 2 b. m. 
tei zwyżki 


Z Teatru. 


głównych powodów 
jest 

spadek kursu franka franc. 
i lirów włoskich na wszystkich 
iniędzynarod. targach  finanso- 
wych. bDzienmiki wiedeńskie do- 
noszą, że ż Paryża i Londynu mna- 
deszły w ostatnich dniach do 
Wiednia oferty, proponujące u- 
dzielanie większych kredytów. 
OIDE T 


przez 


na warstacie, 


na ławach Wyzwolenia poczęto | 
stukać w pulpity. 


Postedzenię przerwano. Zebrał 
Się konwent senjorów i orzekł. 
he wniosek p. Poniatowskiego 
poddany będzie pod głosowanie 
na wtorkowem posiedzeniu Sejl- 
mu. 


Po kilkunastu Amrzemówieniąch 
pasiedzenie odroczono do jutra. | 


"m, 


Sklejony po długich i ciężkich 
cierpieniach kartel naitowy. pod 


nazwą «Zjednoczenie gospodar- 
cze rafnerów olejów mineral-' 


nych“ znajduje sie ponownie 

w wielkiem niebezpieczeństw ie. 

Zdaniem wtajemniczonych, sy- 
tuacja jest tak groźna, że 

dni kartelu 

inożnaby uważać za policzoae. | 
jeśli zwołana na początek lipca do 
Warszawy 

konierencja ratunkowa 
przyniesie zmiany lub przy- 


O. 


|wą usiłował z powodzeniem u- 
| chwycić mily nasz gość, świetny 
artysta 


| ule 


K. Adwentowicz 
i godni jego towarzysze, bp. 


Justian i Gorczynska. 
Mamy! nadzieję, że goście war- 
szawscy mie ograuiczą się da 


Macka czy do maczka niemieckie- 
go. lecz dadzą nam szereg krca- 
cyi poważnych także i w iumvm 
repertuarze. 


J. S. P. 


„KURJER LWOWSKI* niedziela dnia 5 lipca 1925. 


iPan minister Raczkiewicz 


w województwie lIwowskiem. 
Zwiedza obszary nawiedzione klęską powodzi. 


W dalszym ciągu swej podró- 
ży po Małopolsce, p. minister spr. 
wewn Raczkiewicz przybył 3 b. 
m. do Sambora, zkąd udał się w 
towarzystwie wojewody Iwaw- 
skiego Garapicha ua zwiedzanie 
dotkniętych powodzią powiatów 
saniborskiego i rudeckiego, 
P. minister przyjął delegacje lud- 
ności z wójtami na czele, wysłu- 
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chując próśb, a w najbardziej zni- 
szczonych gminach 
udzielał doraźnej pomocy, 

przyczem dokonał rozdziału fun- 
duszu, przeznaczonego na zapo- 
mogi pomiędzy powiaty. Dnia 4 
b. m. udał się p. minister w dal- 
szą podróż do powiatu stanista- 
wowskiego. (PAT). 


naimniej nadzieji na lepsze. 

Najpoważniejszy bowiem 

czestnik Zjednoczenia — 

„Polmin* — 

(Państwowe Zakłady Naftowe) 
wypowiedziały już konwencję z 
terminem do końca lipca b. r, o 
ile do tego czasu nie zostanie 
wreszcie utworzona tylekroć za- 
powiadana jednolita organizacia, 
obejmująca 

handel krajowy i zagraniczny 
produktami naftowymi. 

Uruchomienie takiej organizacji 
natrafia jednak od samego począ- 
tku na nieprzezwyciężone trudno- 
ści. głównie z powodu 

wielkiej sprzeczności interesów 
pomiędzy firmami. należącemi do 
kartelu naftowego. 

Na czele malkontentów, usilują- 
cych wydostać w ramach karte- 
lu coraz nowsze ustępstwa i ulgi, 
kroczy również firma „Garten- 
berg i Schreier“ (.Jasło*), tuż za 
nią kroczy „Stawiarski — Kro- 
sno -— „Limanowa — i „Vacuum 
Oil Comp.*. Antagonizmy powsta- 
iy głównie na tle braków w dzie- 
dzinie produkcji względnie 

ujewystarcza!ności ropy, 
potrzebnej do przeróbki w wy- 
mienionych rafineriach. Sprawa 
ia urosła do rozmiarów problemn 


Składajcie ofiary 
na powodzian! 


aa a 
Z muzyki. 


zasadniczego. od którego rozwia- 
za zalczy 
egzystencja i przyszłość kartei 


+ Wieczór pieśni i muzyki. 


Zainteresowanie dla sali koncer- | 
towej, jak zwykle w porze letniej. 
słabwie coraz więcej. bez wzgłędu 
ua poziom produkcii. Świadec- 
twem tego ostatni „Wieczór pieś- 
ui i muzyki“, który, mimo celu 
humanitarnego, mało zgromadził 
słuchaczy. 

Z produkujących się na pierw- 
szem iniejscu wymienić należy 
śpiewaka p. Artura Biccio, lwo- 
wianina. ucznia cenionego peda- 
goga prof. A. Niżatnkowskiego; po 
dużym sukcesie artystycznym ua 
koncercie w Gracu p. Biccio wy- 
konał szereg pieśni ze zrozumie- 
W | o aj 


Albo ożenisz się ze mną, albo się zabiję. 
Groźba została wykonana. 


Kazimiera Permińska, 22-lctnia 
kobieta lekkich obyczajów, za- 
mieszkała u Piotra  Arseninka 
przy ul. Sieniawskicji, utrzymywa- 
ła od 1% roku stosunek miłosny 
z Adamem Susikiem, rzeźnikiem, 
który obecnie zamierzał ożenić 
się, a ją porzucić. 

Na tem de wynikła wczoraj 
między mimi sprzeczka w miesz 
kaniu Arseninków. Hermińska 
wybiegła z micszkamia i pchnęła 
się dwukrotnie nożem: w brzuch 
+ w piersi. 

Śmierć nastala momentalnie. 

Susiku aresztowano, ponieważ 


p MD i i BEA 
ASjstonci szkól wyższych 


organizują się. 


Obrady Zjazdu asystentów 
szkół wyższych w Polsce rozpo- 
cząły się w Warszawie [I bm. 
przy udziale 37 delegatów z 1I 
szkół Na zjeżdzie wygłoszono re- 
feraty o zorganizowaniu życia a- 
sysltewiów. pracy naukowej i sy- 
tuacji prawnej asyslentów. 
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TEATR, 


o godzinie 8-inej wiec 


koimedja w 3-ch aktach Wacława 


„NIEWINNA GRZESZNICA* 


nie było Świadków zajścia, a no- | 
ża nie znaleziono przy zwłokach | 
denatki. 


l Skrzypek p. Eugenjusz 


artystycznym. 
Rosen- 
blüth z przejęciem i piękną kanty- 
leną odegrał utwory Bacha i Czaj- 
kowskiego. P. Minzówna posiada 
wydatny głos sopranowy i dużą 
inuzykalność. lecz wyrównanie 
skali, zwłaszcza w wyższych po- 
zyciach. wymaga dalszej pracy. 
Bardzo dobrze akomipaniowała p. 
M. Rosenieldowa. G. 

Ă— e O ae: 


Jeszcze jeden napad. 


Warszawa, 3 lipca. (Tel. wt.). 
W nocy z 30 ub. miesiąca na i li- 
pca szęściu zamaskowanych i u- 
zbrojonych bandytów napadło we 
wsi Jamiełtów w woj. Łuckiem na 
dom Teofila Kwiatkowskiego. 
Bandyci zrabowali pieniądze i rze 
dzy a Kwiatkowskiego wraz z ro- 
dzą zamknęli w piwnicy, po- 
czem zbięgli. (Gr.) 


niem i smakiem 
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Opowiadanie świ 


Burmistęz miasta Scadlchat, 
który w cfasie katastrofy trzęsie- 
nia ziemi znajdował się w St 
Barbara, opisuje w następujący 
sposób swoje wrażenia z kata- 
strofy: Lekałem już w łóżku, kie- 
dy nagle qdawało mi się, jakoby 
ziemia zacjzęła sięj wznosić w gó- 
rę,a rówmMocześnie dały się od- 
czuć detowacje. Gdy wyskoczy” | 
łem z tima. zdawało mi się, żej 
podłoga złdiliża sią ku mniec. Wy-! 
biegłen naj wolne powietrze. Sły- 
szalem  pojwtarzająca się detona- 
cie. 

Widziarem jak zawaliła się 
centrala elektryczna. 

Ściana Przednia w hotelu „Neu 
Kalifornia" „pochyliła się na ze- 
wnątrz i cały budynek zawalił 
się wśród ugromuego huku. Do- 
tycliczas nie zdołano odszukać 


g 


s : + 4-72! SWORNEGACIE DŁOE GE 
.IBAGATĘI,A << ul. Rejtana. 


Tyiko 5 występów Zespołu Teatru Polskiego i Małego w Warszawie. 
sobota dn. 4-go, poniedziałek 6-go i środa 8-go l:pca 


J niedziela 
zór 


„PAN 


Grubińskiego. 


ji 


asie Teatru „BAGATELA“ od godziny 


o godzinie 8-mej wieczór 


sztuka w 3-ch aktach Pawła Raynala. 
W rolach głównych: Marja Przybyłko-Potacka, Zofja Gryf-Olszewska, 

Stanisław Stanisławski i Aleksander W 
Bilety do nabycia w K 


adka katastrofy. 


wdowy po „królu kolejowym”, p. 
Perkins. Stwierdzono, że obecne 
trzęsienie ziemii pochodziło z tych 
samych przyczyn, co i trzęsienie 
ziemi w S. Francisco w r. 1906. 
Sądzą, że w związku ze zbliżają- 
cem się trzęsieniem pozostawały 
także nadzwyczajne upały. (PAT) 


Na bok z drogi! 
Sejm jedzie ! 


(h) W tych dniach wyrusza 2 
Warszawy wycieczka automobt- 
lowa posłów sejmowych. która 
zbadać ma stan dróg w Polsce. 
Wycieczka ta przybędzie do Ma- 
łovolski od strony województwa 
kieleckiego. Dalsza marszruta 
wiedzie na Przemyśl, Chyrów, 
Sumbor, Stryj, Stanisławów, 
Czontków Tarnopol i Lwów, a 
stąd do Lublina. 


dnia 5-g0 i wtorek 7-go lipca 


SWEGO SERCA* 


Jerzy Leszczyński, 
egierko. 
11—2 i 4—8 wieczór. 2005 


u- | nej, 


Tajniki kartelu naftowego. 


Dni jego policzone? Polmin wypowiedział konwencję do końca lipca. 
Eksperci z Wiednia i Warszawy. — Daremne zachody miłosne. 


Miarą zaś trudności, wytworzo- 
ostatnia bardzo zaostrzonej 
sytuacji jest fakt, że dla wygła- 
dzenia wzburzonych fal zostali 
„Uproszeni za bardzo wysoką. 
na tysiące dołarów 

ustaloną remuneracią, pp. dr. Ro- 
senheck („Erdólbank* — Wiedeń) 
i dr. Kielski („Polsku Nafta“ — 
Warszawa). 

Wymienieni maja zadanie 

wyrównać sprzeczności 

i pomnieliszyć płaszczyznę tarć 
przez rozwiązanie całego szeregu 
kwestji oraz Stworzenie progra- 
mu działalności. któryby zapew- 
nił kartelowi możność egzystencji 


przez conaimniej 10-letni okres 
CZASU. 

Tymczasem jednak wszystko 
to łatwiej się mówi -— niż robi. 


Toteż, zorientowawszy się w ma- 
terjale, obaj „eksperci” dość szyb- 
ko z całej imprezy wycofali się, 
doszedłszy do przekonania, że 
nic nie potrafią zrobić 
i dlatego składają swoje mandaty. 
Obecnie sprawy tak stoją, że 
szanse kartelu naitowego spa- 
dły iuż poniżej zera, 
a nadzicje na utrzymanie tego 
zrzeszenia gospodarczego zmala- 
iy zupełnie. Ardel. 


Zjazd przyjaciół pokoju i współpracy narodów 
odbywa sią w Warszawie. 


Warszawa, 3. 7. W gmachu uni- 
wersyteckim toczą się od rana o- 
brady komisji propagandy unii 
stowarzyszenia Ligi Narodów o0- 
raz podkomisii w sprawie nmiej- 
szoŚci narodowych. 

Obradom komisji 
czył 

przedstawiciel delegacii angiei- 

skiej. 

Podkomisja poświęciła 
swoje ranne posiedzenie na dys- 
kusię nad sprawozdaniem genc- 
ralnego sekretarza unii o działal 
ności oświatowej, rozwiniętej 
przez poszczególne stowarzysze- 
nia Ligi Narodów. w celu rozpo- 


przewodai- 


całe | 


wszechniania w szkołach wiado- 
iności. odnoszących się do Ligi 
Narodów, Międzynarodowego 
Biura pracy i rozpowszechniania 
ducha porozumienia międzyna- 
rodowego. 


Nie przeżył upadku 
fabryki. 


Z powodu zlikwidowania fabry- 
ki masła roślinnego tow. akc. ole- 
|iarmi lbwaskiej Alina w War- 
szawie odebrał sobie życie jej dy- 
rektor Otto Westergaard, obywa- 
tel duński. 
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Sowiety grożą An 


glji 


i mącą wodę w Chinach. 


Londyn, 3. 7. Reuter ogłosił de- 
pesze z Moskwy o rozmowie 
swego korespondenta z Cziczeri- 
nem, który w ostrych słowach 
zaprotestował 

przeciw antybolszewiękim mo- 

wom lorda Birkenheada 
i generalnego prokuratora Hogga. 
Oświadczył on, że Birkenhead i 
iego koledzy szukają jedynie 
pretekstu do zerwania stosun- 
ków dypiomatycznych z Rosią, 
którego pierwszem następstwem 
może być tylko wojna. 

Pretekstem do zerwania tych 
stosunków mają być niepokoje w 
Chinach, będące tylko buntem 
narodu chińskiego przeciw uci- 
skowi politycznemu i gospodar- 
czemu ze strony obcych mo- 
carstw. 

Zarzuty Birkenhcada są w ca- 
łości fałszywe. Cziczerin oświad- 
czył imieniein rządu sowjeckicgo: 
że sowiety nie uczyniły niczego, 
coby, mogło szkodzić handlowi 


angielskiemu w Chinach. 
Oświadczenie Cziczerina 
wolało 


wy- 


interpelacię w Izbie gmin. 

W odpowiedzi na pytanie, czy 
Birkenhead i Hegg wygłosili swe 
nowy za wiedzą rządu angiel- 
skiego, zaznaczył Chamberlun, ze 
mowy te były wygłoszone przy 
zachowaniu odpowiedzialności 
ministrów. Rząd amgielski poczy- 
nił wszelkie konieczne zarządze- 
nia w obronie interesów angiel- 
skich. Na pytanie Kennwuorthye- 
go, czy należy przyjąć, że wpiy- 
wy bolszewickie doprowadziły do 
obecnych nicpokojów w Chinach: 
powołał się Chamberlain na swa 


poprzednią odpowiedź. Minister 
mie chciał wymienić wyraźnie 
państwa, lecz mówił iedymie a 


wpływach obcych. mowca przy- 
znaje, że miał na myśli wpływy 
bolszewickie. (PAT). 


Lancet „operacyjny“ na kulturze Lwowa. 


Jeszcze o zamknięciu opery. 


Sprawa naszych teatrów wo- posiedzeniu 


komisji teatralnej. 


góle a opery w szczęgólności do| względnie rady mięsskici. W każ 


chwai jej  detiwitywnego 
wego Hosiedzenia rady miejskiej, 
nie powinna uciclnąć. Każdy, do- 
wód ignorancji w sferach spraw 
urtystycznych ze strony tych, 
którzy o nich mają sądzić, każdy 
nowy szczegół należycie wyświe- 
lony — mogą w znacznej mie- 
rze pzyczynić się do rcasumpcji 
uchwały, kompromitującej w ró- 
wnej mierze tych 41 panów, któ- 
rym droższe są suche skarnietki 
od starej kultury muzycznej Lwo 
wa, jak, niestety: i cale miasto. 

Dlatego zastanówmy się jesz- 
cze raz poważnie nad tem, «czy 
deficyt, który wywołał uchwałę, 
został spowodowany li tylko prze 
sileniem gospodarczem (zaciąży* 
ło ono tak fatalnie nad teatrami 
całej Europy), czy może nie bez 
winy okaże się tutaj i sama ko- 
misja teatralna? 


Był w komisji głos, odosobnio- 


ny wprawdzie. który domagał sie 


niestety bezskutecznie, teatru ta- 


niego, 
niskich cen wstępu. 

Gdyby większość komisji po- 
szła za tą koncepcją, nie doszło- 
by do katastrofy obecnej -= twier 
dzą z całą stanowczością awolen- 
nicy tej koncepcji. Jest to Dart- 
dzo prawdopiodobuc. 


Tyle, co do cwentualnej winy 


komisji teatralnej. 

Należałoby jeszcze zbadać, 04y 
prawdą jest, że deficyt opery już 
wynosi miljon złotych i do końca 
bieżącego sezonu dojdzie do pol- 
tora miljona? 

Sprawa się ma inaczej. 

Wszystkie trzy teatry, bez 
względu na to. czy się operę unie- 
ruchomi, czy też nie, do końca 
sierpnia (rok teatralny trwa od 
września do września) dadzą nad 
wyżkę wydatków nad dochodami 
w kwocie około miljona złotych. 

Nie można tego nazwać deficy= 
tem, bo w roku ostatnim 

porobiono inwestycje, 
a żadne przedsiębiorstwo gminne 
nie amortyanie dnwestycyj W 
przeciągu jednego roku. Inwesty- 
uje są poważne a to w meblach, 


kostjumach i dekoracjach i idą w, 


dziesiątki a może nawet w 
setki tysięcy złotych. 
le dokładnie wynosi tu pozy- 
cja dowiemy się za parę dni na 


zała> liym razje rzeczywisty dęlicy= 
twienia. to jest do poniedziatko- 


tem należy abciążyć wszystkie 
trzy teatry i przesaudzają ci, kto- 
rzy wrowiadają, Że za wszystko 
jest odpowiedzialna tylko opera. 
Dział operowy zjadą najwyżej 
dwie trzecie deficytu, 
jeżeli zaś za deficyt ten (bo po- 
trącenin inwestycii) przyjmie się 
kwotę 
800.000 złotycih, 
wówdzas na ańłerę przypadnie o- 
koło 
550.000 do 600.000 zł. rocznie 

wliczając w to martwe dwa mie- 


siące: lipiec i sierpień. 

Jak z tego widać, sytuacja nie 
jest rozpuczliwa. Nowa dyrekcja. 
nżrednkowane żądania personelu 
Izrefiektowanie się publiczności 
kulturalnej (która  forvtowada 
dancingi i kina ze szkodą dta te- 
atru) i nacisk opinji publicznej nu 
rząd, który operę we Lwowie 

subwepcionować musi 
wszystko to pēemawiaąa za Sno- 
kojnem traktowaniem sprawy i 
pizeciw tej strasznej oberacji, do 
konanej na kulturze, jakąby byo 
izwinięcie opery. 

Lwów niejedno przetrwał, to 
stać go jeszaze į na ten wysiłek. 


Główny ołtarz w kościel 


id 
4 
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zDzięk staraniom paraiji św. 


e św. Mikołaja we Lwowie. 


Mikołaja oraz oliarnosci publicznej 


zostało zupełnie odnowione wnętrze kościoła. W głównym ołtarzu 


usunięto obraz i starożytną figurę Św. Mikołaja 


ustawiono na da- 


winem miejscu. 


s 


w 


NOWY 


zespół orkiestralny 


(dwie panie I dwóch panów) — 


„KURJER LWOWSKI* niedziela dnia 5 lipca 1925. 
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OBIADY zdrowotne z 3 dań zł. (50. — Abonament tygodniowy 
į miesięczny, także do menażek. - GORĄCA KUCHNIA DO PÓŹNEJ NOGY. 


„REKLAMA“ 


SZAJNOCHY 5 (;f,fopernika 


Niebieski ptak znalazł się już w klatce. 


Fałszywy „hrabia Raczyński“ i niezwykle uprzejmy dyrektor banku. 
Wesoła historja o bardzo smutnem zakończeniu. 


We wrześniu ubiegłego Toku 
wiadi do Banku związku spólek 


zarobkowych we Lwowie, jakiś 
bardzo elegancko wyglądający 
pan w średnim wieku, który 


przedstawiwszy: się jako Zygmunt 
hrabia Raczyński, oświadczył, że 
w podróży zabrakio inu pieniędzy 
i prosi o pożyczkę 500 zł. 
zresztą jest on klijentem centrali 
Banku związku spbólek zarobko- 
wych w Poznaniu i ma tam izna- 
czne konto. 

Dyrektor bauku 
na dźwięk tak arystokratycziezo 

nazwiska zgiął się w pół 
i traktował klienta w sposób wy- 
jątkowo uprzejmy. 

Polecił też natychmiast wypła- 
cić „panu hrabiemu“ tę „bagatel- 
kę: przyczem odprowadził gościa 
uż na schody, zapewniając go, że 
czuje się zaszczycony temi odwię 
dzinami. 

Jakież pyło jednak zdziwienie 
p. dyrektora. gdy w pewien azas 
potem centrala poznańska uwia- 
domiona o tej wypłacie oświad- 
czyła, że pan Raczyński (hrabia) 
nie ma u niej żadnego konta. 

Widocznęm się stało wówczas, 
że p. dyrektor lwowskiej fijli ban 
ku padł ofiarą zwykłego oszu- 
stwa. 

Nie zawiodomiono o tym przy- 
krym wypadku policji, aby nie 
narażać się na Śmiechy i drwimy, 
natomiast bank począł na własną 
rękę iwowadzić wywiad o Oszu- 
ścłe. 

Daciłodziły o im wieści, że prze- 
bywa on na Rivierze, następnie 
w Briaritz, 

i innych wytwiomych miejscowo- 
ściach, ale do. Polski nie przyjeż” 
dżął, względnie nigdzie nie zdrą- 

dzał swej bytności. 
Wreszcie sain wpadi! 

Oro przedwczoraj zjawił się on 
w Warszawie w tamtejszej filii 
Banku kredytowego ziemskiego 
iznywu w analogiczny: sposób 
imoprosił o pożyczkę 1000 zł, 
gdyż rzekomo zabrakło mu pig- 
między w podróży. Tym rażęm 
mial bezczelność oświadczyć, że 
ma konto w tym właśnie banku, 

który poprzednio oszukał, 
to jest w banku Związku spółek 
zarobkowych wc Lwowie. 

W banku kredytow. ziemskim 
w Warszawie słyszano już o tym 
oszuście i wiedziano, że ma on 
we Lwowie zgoła inne „konto“. 
Dano mu zatem owych 1000 zł. 
i wysłanę za nim wy wiadowcę, 
który stwierdził, że „łirabia wy- 
jechał do Lwowa. 

Wswiadowca podążył za nim 
i we Lwowie kazał gu areszto- 
wać. I cóż się okazało? Oto nze- 
komy hrabia Raczyński nie ma 
żadnych dokumneatów, stwierdza- 
jących jego identyczność. Posłu- 
guje się jedynie paszportem wy- 
stawionym w Tonuniu, który nie- 
wiadomo jakim sposobem wzy- 
skał.  Najprawdopodobnięj udało 
mu się to przy pomocy papierów, 
które komuś zapewne ukradł za- 
granicą. Jest to 
aferzysta w Światowym stylu. 


granicy. Ptaszek ten ma na su- 
mieniu zapewne wicle sprawek; 
wopeńmionych w kraju i poza ije- 
go granicami. Ale najpikantniej- 
Szy jest jeszcze jeden szczegól. 

Oto przyjechał on do Lwowa 

z inłodziutką cudza żoną. 

Jest nią 23 letnia niejaka pani 
S. której mąż ma mająteczek 
ziemski gdzieś na Pomorzu. U 
tych to państwa „pan Raczyński” 
od lutego przebywał, gdzie ubrze; 
my gospodarz gościł go i przez 
tyle miesięcy uirzymywał. 

Z wdzięczności 


do Warszawy. 

W stolicy dopuścił sie opisa- 
nego oszustwa i czuła parka przy 
była do Lwowa, aby tutaj wydać 
owie zdobyte 1000 zł. 

Zaiechali oni do eleganckiego a 
cichego i przytulnego hotelu „War 
szawskiego” jako  „hrabiostwo 
Kaczyńscy". 

Niestety pan Moszkowicz stra” 
cii już jednego gościa, gdyż 


koncertuje „ W KAWIARNI i RESTAURACJI|79 wielu adwokatów! 


Wiedeńska izba adwokacka o- 
głosiła w pismach tamtejszych 
pod adresen młodzieży akademic- 
kiej przestrogę przed 

zawodem adwokackim,. 
w którym panuje ogromne prze- 
pełnienie. Mnóstwo adwokatów 
wiedeńskich głoduje 

Taką samą przestrogę można- 
by iu nas ogłosić. W samym 
Lwowie większa część adwoka- 
tów nie ma wcałe klijentów 
znajduje się w położeniu bardzo 
fatalnem. Młodzi lekarze w du- 
żych miastach. jak Lwów i Kra- 
ków narzekają także na biedę, a 
technicy wobec braku ruchu bu- 
dowlanego i wstrzymania budo- 
wy nowych linji kolejowych nie 
znajdują też zajęcia. Odsyłają 
młodzież do zawodów przemysło- 
wych i handłowych. w których o- 
becnie niestety panuje zupelna 


par hrabia dostał bezpiatne PO- | stągnacia. Położenie rozpaczliwe 
narazie bez wyjścia! 


mieszczenie przy ul. Jachowicza, | _ 
pani hrabina” przypowniała go- | 


a 


bie męża, po którego telegrafo- 


Sklładajcie ofiary 
na powodzian ! 


zabrał sobie „ką pamiątkę” pię- wała i z utęsknieniem go ooze- 
kną żonkę gospodarza i wyjechał kuje. 
| an BBSMLŁ] m 
Dukaty przed sądem. 
Dalszy ciąg sprawy Lewickiego. 
Dziś zapadnie wyrok. 
(B.) Wczoraj po kilkudniowej|j Ważność bowiem kwitu p. Le- 


przerwie kontynuowano w sądzie 
sprawę o dukuty A. Lewickiego. 

W zeszłym tygodniu, po prze- 
słuchaniu całego szeregu świad- 
ków, rozprawę przerwano ze 
względu na niestawienie się 
świadka Wohlielda, wicedyrekto- 
ra Banku hipotecznego. 

W duiu wczorajszym zeznawał 
p. Wonhlield, który po raz pierw- 
szy do sbrawy tej został powoła- 
ny. 

Świadek przytacza nowe fakty 
i powiedzenia, dotychczas zupeł- 
mie nieznane. 

P. Wohlfekd zeznaje 

obciążająco. 

Obrona zbija niektóre szczegóły 
zeznań i zarzuca Świadkowi 

„iantazjowanie”. 

W chwili gdy trybunał ma już 
zamknąć postepowanie dowodo- 
we, zgłaszają się, 

samorzutnie jeszcze dwaj nowi 

Świadkowie, 
a ta radca dyr. skarbu — Schmidt 
i dr. Daiches. 

Pierwszy nawiązuje do owej 
kary, czynszowej, jaką miał p. Le- 
wicki do uiszczenia w kasie skar- 
bowej i stwierdza, iż kara ta ani 
przez p. Lewickiego, ani też przez 
Bank, 

nie została opłacona. 

Zeznania drugiego świadka ze 
sprawą p. Lewickiego bezpośred- 
niego związku nie mają. Dr. Daj- 
ches oświadcza, że swego czasu 
w Banku hipotecznym zaginęło 
przeszło 2.000 koron, wpłaconych 
przez niejakiego Jurima. 

Chodzi zatem o potwierdzenie 

nięporządku, 
jaki w owym Banku panuje. 

Na tem postępowanie dowodo- 
we zamknięto. | 

IPo przerwie rozpoczął swe 

przemówienie prokurator, 
który, w pełni oskarżenie pod- 
trzymuje i opiera je na zeznaniach 
świadków oraz. na protokołach z 
rozprawy w sądzie cywilnym. 

Prokurator sam jednak w pew- 
nym momencie swego przenió- 
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Liczy 48 lat i jest bardzo ele- wienia stwierdza, że 


gancki. Włąda doskonałe obcymi 


językami i przebywał wiele za-i 
Gi" AN | ajma m "mJ 


Nos dla tabakiery, czy tabakiera 
dla nosa. 


Administracja naszego pisma o- 
trzymuje od pewnego czasu sze- 
reg zażaleń od Czytelników „Ku- 
riera Lwowskiego”, którzy skar- 
żą sięj na nieregularne otrzyimy- 
wanie dziennika. 

Dzieje sie to naturalnie z dużzm 
urozniaiceniem, przynoszącein 
prawdziwy zaszczyt poczcie. 

Bo proszę sobie wyobrazić, — 
szanowna dyrekcjo poczty. 
Dziennik z datą l-go, dostaje czy- 
telnik za sześć dni, później nastę- 
mie długi okres wytchnienia w 
urzędzie pocztowym np. 


w Hołkoczach, 


boczem w dniu 15-go  łistonosz 


konkretnych dowodów winy 
niema. 


przynosi tryumfalnie dwa egzem- 
plarze z przęd pięciu dni i... ko- 
niec. 

A więc czytelnik, który zapłacił 
prenumerate za cały miesiąc, 
spełnił wszystkie powinności pań- 
stwowe, podatkowe, wojskowe i 
obywatelskie — ten oto czytelnik 
ignorowany jest w azjatycki iście 
sposób przez administrację pocz- 
tową, opbłacaną i utrzymywaną 
przez tegoż właśnie obywatela- 
czytelnika. 

P. prezesa dyrekcji poczt prosi- 
my, uprzejmie © ponczenie pod- 
władnych mu urzędów, że poczta 
jest służbą publiczną, a nie wygo- 
dnem lenistwem. 


wickiego została orzeczeniem 
znawców sądowych w zupełności 
obalona- 

Prokurator opiera się jednak na 
supozyciach Świadków i sam su- 
ponuje. 

W końcu prokurator wnosi o 
uznanie oskarżonego 

winnym 
zbrodni krzywoprzysięstwa, a co 
pozatem idzie 
o ukaranie. 


Na tem rozprawę przerwano | 


do g. 5 wieczorem. 
Po przerwie zabrał głos obroń: 
ca p- Lewickiego, dr. iPicracki — 


znania świądków, 


który, 

zbijając zarzuty prokuratora. 
podkreśla, że jeżeli mogły zginąć 
w uiewytłumaczony' sposób pie- 
niądze owego Jurima, to mogły 
również w taki sam sposób 

zniknąć dukaty. 

W końcu, powołując się na ze- 
twierdzi, że 
wszelkie „dowody 

rozpływają się w mgle”. 

— Ponieważ niema dowodów 
winy — to i winy niema — koń- 
czy swe przemówienie obrońca. 

Dziś o g. l2-teji zapadnie wy- 
rok. 


Przysięgnij, że nie będziesz jadł 


żytniego chleba... 
Jak to ongiś bywało. 


Pewien podróżnik z I-go wie- 
kat, zwiedzający Anglię, opisuje w 
swych pamiętnikach ówczesne 0- 
byczaje angielskie. 

Bardzo ciekawem jes. opowia- 
dumnie o zwyczaju. do którego mu- 
siał sią zastosować każdy podró- 
żny, zatrzymujący się po raz pier- 
wszy! w miasteczku Highgate, na 
peryferiach Londynu. Oróż go- 
spodarz zajazdu ostrzegał go, że 
zanim dostanie pozwolenie na po- 
pyt w stolicy, musi stać się mie- 
szczaninem Higligate'u. Na szczę- 
ście zdobycie tego obywatels.wa 
nie było zbyt trudne. 

Obok zajazdu stał drąg, do któ- 
rego końca przywiązana była pa- 
ra rogów. 

Kandydat, stojąc pod rogami. 
miał powtórzyć 


odczytaną mu „przysięgę“ 
w inyśi której przyrzekał, że: 1) 
nigdy nie będzie jadł chleba żyi- 
niego, o ile znajdzie biały, 2) ni- 
gdy nie będzie pił łekkiego piwa, 
o ile będzie mocne do nabycia, 3) 
nigdy nie będzie całował służą- 
cej, o ile będzie można całować 
jej panią, chyba, że. służąca mu 
się lepiej spodoba. 
Dobre były to czasy! 


(1 | mig =zyieiik.. Wim. -<ZANNNNANNNANEŃ 1 | 
Składajcie ofiary 
na powodzian! 


Śmierć 15 dziewcząt wszybie. 

Pod Olsenicą w Ramunii zwie- 
dzała 2 bm. wycieczka szkolna 
kopalnie rudy żelaznej. 15 dziew- 
cząt skutkiem nieostrożności wpa- 
dło do szybu i zginęło na miejscu. 


AS ODNOWIĆ PRZEDPŁATĄ 


ma miesiąc lipiec 
I KWARTAŁ TRZECI 1925 R. 


Prenumerata wynosi miesięcznie we Lwowie 3 zł. 30 gr. 
kwartalnie . . . . 


z dostawą do domu lub przesyłką pocztową 
w całej Polsce miesięcznie : . . . 


kwartalnie . . 


Zagranicą miesięcznie . 


Prenumerata wraz z „łlustracją* z dostawą 
miesięcznie . . à 


z „Ilustracją“ kwartainie . . . . 


9 „40, 


3, 60 
. 10, 20 
5 „50, 


50 


16 zł. 


Od 1. lipca wprowadzamy w „Kurjerze Lwowskim" 
rozmaite ulepszenia techniczne i redakcyjne. „Kurjer 
Lwowski“ wychodzić będzie w rozmiarze 6 stronic 


(3 kartki), przynosząc w 


tekście liczne ilustracje. 


„Kurjer Lwowski* wychodzi o godzinie 6 rano i do- 
Starczany bywa P. T. Prenumeratorom miejscowym 
natychmiast, zaś na prowincję odchodzi pociągami 
rannymi tak, że bywa doręczany pierwszą pocztą. 


Celem uregulowania nakładu, prosimy o najrychiejsze 
nadesłanie prenumeraty, gdyż tylko w taki sposób 
zapewnioną być może punktualna ekspedycja naszego pisma. 


' przybył Huysse, 


3 


KURJER SPORTOWY. _ 


===z 


Mecz Polska-Węgry w Krakowie nie 
odbędzie się. 


Wisła powiedziała: Nie pozwalam. 


Oczekiwany przez całą Polskę 
z wielką niecierpliwością, pierw- 
szy tegoroczny: mecz międzypań- 
stwowy między: Polską aa Węgra- 
mi, który miał się odbyć w nai- 
bliższą niedzielę w Krakowie, zo- 
stał w ostatniej chwili odwołany, 
ponieważ poprostu 

niema się gdzie odbyć. 

Wisła tak wezbrała, że boisko 
Cracovii, na którem mecz miał sią 
odbyć. tonie pod wodą, a nikomu 
chyba nie podoba się zbytnio 

teren wałki Z metry pod wodą. 

Z innych boisk, nadających się 
na ten mecz, park T. S. Wisły 
pokryła imienniczka 

warstwą wysoką 30 cm., 
tak, że Polski Związek Piłki No- 
żnej przełożył termin meczu na 
19 b. m. Pozostanie jednak tajem- 
nicą, dlaczego panom z PZPN-u; 
nie przyszło na myśl, że | 


gdzie znajdują się przecie wspa- 
niałe boiska, u trudności technicz- 
ne nie byłyby znów nie do poko- 
namia. 


Bilety, zakupione na 5 b. m. --- 
będą ważne i 19 lipca, w którym 
to dniu miecz odbędzie się. Spoi- 
kanie Kraków - Budapeszt odbe- 
dzie się pewnie 21 b, m, we wto- 
rek. 

(= 


a ar 
Nie chcesz zabłądzić 
to czytaj !... 

luteresujące spotkania Hasmo- 
nei ze słynną czeską drużyną Vi- 
ctorią Żiżkov odbędzie Się nie na 
boisku Hasmonei, jak to zapowie- 
dziano, lecz 

w parku sportowym Czarnych, 
jako doskonale nadającym się do 


grać można w Warszawie ‘gry mimo mstawicanych dəsz- 
lub we Lwowie. | czów. 
NO" 


Zxsyciężaxray ! 
Kawalerja polska w Londynie zajmuje drugie 
miejsce w konkursie o puhar kanadyjski. 


W konkursie o pułar kanadyi- 
ski na wielkich wyścigach w Lon- 
dynie zwyciężył belgijczyk Mi- 
sonne. Drugie miejsce 
zdobył ppułk. Rómmel na „Jacku“ 
zaś rtm. Dziadulski na „Ja- 


zu 


skrawym'* zajmuje S miejsce. 
Konkurs dziennika „Daily Mail“ 
wygrywa Foster (Anglia), drugi 
Bizart (Francja), a trzeci ppułk. 
Rómuiel na „Cerarze”. 


> w szuja 


Kto jedzie po zwycięztwo do Rumunji? 


Na wielkich międzynarodowych 
zawodach hippicznych w Buka- 
reszcie 

barw Polski będą bronić 
kpi. Bylczyński, por. ęiemniew- 
ski i ppułk, Rómmel, który uda się 


do Bukaresztu wprost z Londynu. 
Onęgdaj z Warszawy wysłano 
trawspori koni. w liczbie czterech, 
by zdążyły odpocząć przed cięż- 
kiemi zawodarń. 


DNS. 


Lekkoatletyka na Pomorzu. 


Zawody w 

Żawody o mistrzostwo okręgu 

pomorskiego odbyły sig w Byd- 

goszczy i dały szereg łądnych re- 

zułtatów, wskazujących: że lekko- 
atletyka na Pomorzu 


ma dobre warunki rozwoju. 

Oczywiście, że niemal wszyscy 
zawodnicy, LO jeszcze 

uieobrobiony materjal. 

ale just to właśnie dobrą progno- 
44 Na przyszłość. i 

bieg 100 mtr.: Molski (Sokół) 
IL4 sek. Bieg 400 mtr': Stogaw- 
ski (IKS) 54.0 sek. Bieg 800 mtr-: 
Gunther (Polonia, Bydgoszcz) 2 
min. 14.6 sek. Bieg 1500 mtr.: 
Schwartz, (VK5) 4 mia. 50 sek. 
(słaby czas!). Bieg 5006 mir.: Syr- 
dor (Bydgoszcz) 19 min. 254 sek. 
(bardzo słaby). Skok! w zwyż: 
Molski (Sokół) 161 cm. Skok w 


feur de 


Ósmy etap wyścigu dookoła 
rrancji na przestrzeni 526 km. 
między Bayonne - Lughon wy- 
sral A. Benoit (Bekfja), drugi | 

rówņięż belgij- 
<zyk. Ten etap jest 


najtrudniejszą częściąj wyścigu | 


| 
| 
Ji 
I 


| i cały czas biegnie pó nadzwy=) 


csaj gorzystej oktłicyśiw leż. xto] 


| wie, czy Benoit nie święcił zwy-| 


cięstwa Pyrhusowego ji czy inu 
wystarczy „pary“ na /esztę dro- 
zi. Obecnie, w każdygł razic, u- 
zyskał prowądzenie w; klasyiika- 
cji ogólnej, które ostatnio prze- 
salo ua Bottecclię. 

E ży E GD Maat 


iMecz iekkoatletyczny 
Łotwa-Litwa - Prusy. 


W Tylży odbyłyj się zawody 
lekkoatletyczne reprezentacyj Ło- 
twy — Litwy i Prus Wschodnich. 
Najciekawsze wyniki były: 

W biegach: na 100 mtr.: Klug- 
kjer 11.3 sek., 1500: mtr.: Prinzen 


E PT TRWA jam a LUE 
F 


(P.) 4 min. 13.4 sęk. 5000 mtr.: 
Cimmermans 15 min. 55 sek. Rzu- 
ty: dyskiem — | Jordans 40.86 
mtr., kulą — Diethbld 13.01 mtr. 


XUX 


Bydgoszczy. 
dal: Czemblik 556 cm. 
iKesztę wyników podamy! jutro. 
Pływamy jak szczupaki U 
Zawody pływackie, urządzane 
przez A. Z. S. Lwów, odbędą się 
w niedzielę, dnia 5 lipca, o g. 10.30 
— ma stawie „Switeź”, przy: ulicy 
Issąkowicza (dojazd  tramwaiem 


„UL* i „II%) z następującym 
prograiieni: 
Panowie: t0U intr. stylem do- 


wolnym. 200 mtr. stylem piersio- 
wym. 400 mtr. stylem dowolnym. 

Panie: 50 intr. stylem dowol- 
nym. 100 mtr. stylem piersiowymi. 
200 mtr. stylein dawolnym. 

4 X 50 mtr. stylem dowolnym 
sztafeta dla pań i panów. 50 mtr. 
stylem dowolnym dla młodzicży 
do lat 16-stu. 50 mtr. styjeim do- 
wolnym bieg pocieszenia dla pa- 
nów. Skoki z tramponny. 


France. 


ltelgja znowu prowadzi. 


Zwycięzki francuz. 
(Galerja* mistrzów, z Tour, de Fran 


+ + za m aj — "= F 
Zwycięzca drugiego etapu, fram 
Romaim Bellenger przebył 371 

w 15 goaz. 6 minutach, 


KRONIEA. 


Winszuiemy: Dziś [renjuszawi. 


REPERTUAR TEATRÓW. 
Teatr Wielki: 


Sobota. 4 lipca „Panie Kochan- 
ku“. 

Niedziela. 5 lipca. Księżniczka 
czardasza“. 

Poniedziałek, 6 lipca. „Travia- 
ta. 
Wtorek, 7 lipca. „Dziewczynka 
z 1001 nocy“. (Premiera). 

Środa. 8 lipca. „Dziewczynka 
z 1001 nocy“, 


Teatr Mały: 

Sobota, 4 lipca. „Sonata Kreu- 
tzerowska'. 

Niedziela. 5 lipca. „Sonata Kreu- 
tzerowska”. 

Poniedziałek, 6 lipca, 
Kreutzerowska'”. 

Wtorek, 7 lipca. „Sonata Kreu- 
tzerowska”. 


„Sonata 


Teatr Nowości: 

Sobota, 4 lipca. „1=0*. 
raz. to nigdy). 

Niedziela, 5 lipca. „Ojciec“. 


(Jeden 


Teatr „Bagatela“ (ul. Rejtana 
Występy zespołu teatrów Szyf- 
imanowskich z Warszawy. 

Sobota, 4 lipca: „Niewinna 
grzesznica”. 

Niedziela. 5 lipca: „Pan swego 
serca“. 

Poniedziałek, 6 lipca: „Niewin- 
na grzesznica . 

Wtorex, 7 lipca: 
serca“. 

Środa. 8 lipca: „Niewinna grze- 
sznica“. 

PRZEZ OSZCZĘDNOŚĆ DO 
BOGACTWA. 
Okręgowa komisja oszczędno- 
Ściowa we Lwowie odbyła one- 
gdaj pod przewodnictwem preze- 
sa Izby skarbowej posiedzenie w 
obecności nadzwyczajnego komi- 
sarza oszczędnościowego. Oma- 
wiano sprawy Urzędów miar i 
wag. Dyrekcji robót publicznych, 
Towarzystwa eksploatacji soli 
potasowych oraz sprawę prze- 
mianowania urzędników cywil- 
nych policji państwowej na urzęd- 

ników uwundurowanyrch. 


„Pan swego 


Ruch wydawniczy. 
Radjo a życie. 


Bibljoteka Dzieł Wyborowych, 
Lwów, Ziimoowicza 5, wydała o- 
statnio, St. Burzyńskiego „Radio 
a życie”. Wiek XX jest bęzwzgłę= 
duie wiekiem nauki. Coraz to no- 
we odkrycra i wynalazki... Naj- 


cudowniejszem z nich — to radjo- | kiej 
który,lstwarzając w polskim języku ty- 


komunikacja, wynalazek, 


kód tak w przestrzeni, jak w cza- 
sie... Dlaczego? Jak? — oto pyta- 
nia, jakie każdemu myślącemu 
człowiekowi siłą rzeczy się nasu- 
waja. Odpowiedzieć na nie starał 
się autor niniejszej książki w lek- 
pogadance z czytelnikiein, 


zda się, nie zna żadnych przesz-|powy „romans naukowy”. 


Gorczyńską zamieni Jasińska. 


„I = 0“ ustąpi miejsca „Ojcu* Strindberga. 


Dziś w sobotę po raz ostatni 
przewyborna i pełna wdzięku ko- 
medja Fr. Macka „1=0". która 
zarówno z powodu swej wartości 
scenioznej jak } wspaniałej gry 
bp. Gorczyńskiej. Adwentowicza 
i Justjana wywołuje burzliwe 0- 
klaski przy otwartej scenie. 

Mimo olbrzymiego powodzenia 
artystycznego i kasowego, prize- 
pyszna ta nowość musi zejść z a- 


fisza i ustąpić miejsca słynnemu 
„Ojcu“ Srrindberga. który z pp. 
Jasińską i Adwentowiczem w 
głównych rolach. idzie w wiedzie- 
lę i poniedziałek. 

Przyporninamy, że wszystkie 
dotychczasowę przedstawienia 
„Ojca” z p. Adwentowiczem w 
tytułowej roli odbywały się za- 
wsze przy szczęlnie wypełnionej 
sali. 


Wszyscy dziś idą do Bagateli 


na wykwintną biesiadę artystyczną. 


Dzisiejsza premiera „Niewinmej 
grzesznicy”, cleganckiej komedii 
Wacława (irubińskiego, oraz nie- 
dzielna premjera Świetucj pary- 
skiej sztuki Pawła Raynala p. t. 
„Pan swego serca*, obudziły we 
Lwowie nadzwyczaine zaintere- 
sowanie. 

Obit sztuki grane będą naprze- 
miar 


tyikọ przez kilka dni 


w znakomitej obsadzie warszaw- 
skich artystów z teairów Szyf- 
mana, a mianowicie pp. Przybył- 
ko - Potowkiej, Gryf - Olszew- 
skiej. Leszczyńskiego, Stanisław- 
skiego i Węgierki. Pozostałe bile- 
ty sprzedaie kasa „Bagatcli”. 


Pionierowi polskiego przemysłu 
naftowego. 


Uczczenie pamięci śp. Stanisława Szczepanowskiego. 
Wydział Kraj. Tow. naftowego |go: W tym celu Wydział Tow. 


we Lwowie uchwalił uczcić pa- 
mięć twórcy nowoczesnego prze- 
mysłu naftowego, autora książki 
„Nedza Galicji” śp. Stanisława 
Szczepanowskiego, długoletniego 
posła sejmowego i parlamentarinie- 


Zgłoszenia w Redakcji „Kurjera 


Potrzebny KOREKTOR 


od 5—7-mej wieczorem, 


naftowego porozumiewa się Z or- 
gamizacjansi naftowemi dla urzą- 
dzenia uroczystości 25-tej rocziii- 
cy śmierci Śp. Szczepanowskiego. 
przypadającej 31 października Dir: 


Walne Zgromadzenie Chrześć. Stow. 


drobnych 


W poniedziałek, 29 ub. mies. 
odbyło się w sali Instytutu Tech- 
nologicznego, pod przewodnic- 
twem prezesa honorowego, r. Ka- 
zimierza Maksymowicza, przy 
bąrdzo licznym udziale członków, 
wane zgromadzenie Stowarzy- 
szenia „Wzajemna pomoc drob- 
nych kupców chrześcijańskich we 
Lwowie*. 

Przewodniczący w swem zaga- 
jemii zaznaczył, że stowarzysze- 
nie, które Święci w tym roku 

jubileusz 25-ietniego istnienia, 
może z chlubą powiedzieć, że 
działało zawsze z korzyścią dla 
spraw kupców chrześcijańskich, 


jakoteż dla wdów i sierót po nich. | 


Wznawiając obecnie swą pracę 
organizacyjną chce być zespołem 
pożytecznym dla miasta i dla 
Państwa. 

Z porządku dziennego przyjęta 
sprawozdanie zarządu do zatwier- 
dzającej wiadomości, oraz wyra- 
żono prezesowi Maksymowiczo- 
wi podziękowanie za jego żmudną 
pracę. 

Uchwalono nadto zmianę statu- 
tu okaz zmianę nazwy stowarzy= 
szenia na 

„Stowarzyszenie chrześcijań- 

skich kupców detalistów we 

Lwowie“. 

Unormowano wpisowe i wkład- 
ki członków, poczem przystąpio- 
no do wyborów prezydium i wy- 
działu. 

Prezesem wybrano 
przez aklamację r. Kazimierza 
Maksymowicza, wiceprezesem 
Leonarda Soleckiego, sekretarzem 
Romana Daszkiewicza, skarbni- 
kiem Jakóba, Bursztyna. gospoda- 


|, | w Z pc M >=" OO 
Z pieśnią i słowem polskiem, ku pokrzepieniu 


serc wychodźctwa naszego we Francji. 


Grono wybitnych artystów 
warszawskich wyjeżdża w tych 
dniach na zaproszenie organizacji 
wychodźtwa polskiego we Fran- 
cii do Lugdunu. Strassburga, Lil- 
le, Bethune i Bruay Les Mines. 
celem dania tam szeregu wido- 
wisk i koncertów dla robotników 
polskich. Wycieczka ta zawdzię- 
cza zrealizowanie swe pomocy 
ministerstwa spraw zagr, pracy 
i opieki społecznej i urzędu emi- 
gracyjnego. Na czele zespołu 
znajdują się p. Śliwicki (reżyseria 
i kierownictwo) i pani Pichorowa. 
Wystawione zostaną między mm- 
nemi: „Śluby panieńskie“ Fredry, 
„Mąż od biedy“  Blizińskiego, 
„Dramat jednej nocy“ Aureiego 
Urbańskiego. — W programie są 
też piosenki narodowe i deklama- 
cje. Artyści warszawscy: prowa- 
dzić także będą kursa instruktor- 


Fryderyk wieszatel odzywa się. 


Były arcyksiążęj Fryderyk, któ- 
ry ma na swem sumieniu tyle ty- 
sięcy ofiar straconych w Mało- 
polsce za rzekome szpiegostwo, 
wniósł przez. trzech adwokatów 
lwowskich 

skargę przeciw rządowi pol- 

skiemu 
do sądu okregowego w Cieszynie 


„KURJER LWOWSKI" niedziela dnia 5 lipca 1925. 


[4 
kupców. 
rzami Jana Superlaka i Stanisła- 
wa Krausa. 

Do wydziału wybrani: Kapu- 
ściński Andrzej, Lenik Michał, 
Lódl Adolf, Oźmiński Józef, Ro- 
zutmiłowski Marian, Solecki Leo- 
nard, Skórski Piotr, Tarnawski 
Józef, Wnuk Jan, Ziembiński Jó 
zef; zastępcy: Arabski Andrzej, 
Danielewicz Antoni, Górski Jan, 
Józkiewicz Jan. 

Komisja rewizyjna: Kilanowicz 
Adam, Barabasz Wacław, Moor 
Antoni. 


| e” | O "o NĄ 

Nowy zarząd Związku urzę- 

dników z akademickiem wy- 
kształceniem. 


Zarząd Związku Stow. urzędni- 
ków z akadeimickiem wykształce- 
niem (państwowych i samorządo- 
wych) podaje do wiadomości, że 
na posiedzeniu, odbytem w dniu 
9 maja br- został wybrany: pre- 
zesem dr. Stanisław  Koncewski. 
poset na Sejm; f. wiceprezesem 
inż. Zdzisław Chołodecki st. ref. 
gen. dyr. poczt i telegr.; sekreta- 
rzem Mr. Tadeusz Huczyński ref 
tninist.; skrabnikiem inż. Broni- 
sław Dąbrowski radca minist. — 
Zarząd Związku rozpoczął już 
swoją działalność. — W myśl $ 8 
statutu Związku przyjęcie istnieją- 
cych stowarzyszeń urzędników z 
akademickiem wykształceniem 
(państwowych i samorządowych) 
następuje na pisemne zgłoszenie 


tych stowarzyszeń do Zarządu 
Związku. Wszelkie pisma do 
Związku przyjmuje sekretarz 


Związku: Mr. Tadeusz Huczyński 
referent ministerjalny Warszawa, 
Emilji Plater 8, m. 8. 


skie, reżyserii, deklamacii, chara- 
kteryzacji,  kostjumolągii i gry 
scenicznej dla Kółek amatorskich. 
Wycieczka jest początkiem akcii, 
zmierzającej do podtrzymania du- 
cha narodowego wśród robotni- 
ków połskich we Francji. 

Złoiy raj dla gietdziarzy. 


28 ofiar magistrackiego 
niedbalstwa. 


Na skutek poruszonej w „Kurjc- 
rze Lwowskim“ przed kilku dnia- 
mi sprawy: 

„Kto zasadził głóg na ul. Ro- 
manowicza” 
wczorajszej nocy wykopano tam 
28 drzewek, które zapóźno prze- 
sadzone nic przyjęły się i uschły 
Biedne drzewka stały się ofiarą 
niedbalstwa czy niedołęstwa ma- 
gistrackiego urzędu dla ozdoby 

plantacji m. Lwowa. 


a zwrot dóbr Komory Cieszyń- 
skiej. 

Nie ulega wątpliwości, że Fer- 
dynad Wieszatel ze swoimi nie- 
uzasadnionemi pretensjami odej- 
dzie z kwitkiem. Fryderyk prze- 
bywa ze swoją bardzo liczną ro- 
dziną podobno w Hiszpanii. 


Letnie 


śnie o ten materjał idzie. 


Taniutkie markizecy i opale pa- 
tvzą smutnię z półek sklepowych, 
gdyż nikt mo nie nie sięga A za 
to pysznią się wzorzyste crepe 
marocainy, crepe de chiny, crepe 
meteory. a 
choćby i te imitujące tylko jad- 
wab, zwodniczo polyskujące po- 


Georgetty, fulary, 


peliny. 
Tylko jedwabię! 


czym i chcąca zapewne 
sposób naprawić swoje finansę. 


Moda nie pierwszy raz idzie na 
ekonomicznym, 
tak, jak ozęsto oddaje pierwgzo- 
rzędne usługi politycę i propagan- 


rękę sHrawom 


dzie politycznej. 


Obecnie naprzykład crape ma- 
mówi całemu Światu o 
Hisz- 
panji i Francji, a crepe de chinel 


rocaįne 
marokkańskich kłopotach 


Jeszcze może nigdy: tak bardzo, | 
jak w tym roku nie urządzał zby- 
tek takich orgji. Niby to krój su- 
kien bardzo skromny. a materia- 
łu nie trzeba tak wiele, ale wła- 


Takie hasło 
rzuciła Francja, wiodąca prym w 
zbytkowym przemyśle jedwabni- 
w ten 


Niech żyje zbytek! 


materjały. 


przypomina nam chińskie rebelje. 

Nie bez abuzji politycznych jest 
także bardzo obecnie modny» je- 
dwabny, prążkowany materjal, 
zwany otomanem. Właśnie bo- 
wiem Francja brata się na prze- 
kór Angli z państwem otomań- 
skiem. 

I tak. w jaktemś połskiem mia- 
steczku, jakaś pani aptekarzowa 
ubierze się w te wszystkie jed- 
wabie, nie wiedząc o tem wcale: 
żę wdziewa na siębie reminiscen- 
cje wielkich i ważnych wydarzeń 
politycznych. 


Sukienka z crepe marocaine, 
ślicznie przylegająca do linji mo- 
że szepniię niejednej z nas w 
chwilach rozbawienia o krwa- 
wych walkach pod Fezem, o Rif- 
fenach i Abdel-Kerimieę, a orepe 
de chine powie o żółtem niebiez- 
Lieczeństwie, ale „niech na całym 
Święcie wojna, byłe u nas wieś 
spokojna”. t Marokko i Chiny: le- 
żą przecięż „kajsiś, gdzięś dale- 
ko...“ 

Warszawianka. 


Sekretarze gminni!! 


Stwórzmy jedną i potężną organizację zawodową. 


Do wszystkich PT. sekretarzy 
gmin wiejskich i małomiejskich w 
Małopolsce! 

Koledzy! Najwyższy, czas, by i 
my, funkcjonariusze gminni, speł- 
niając tak ciężkie obowiązki 
wzgiędem Państwa i społeczeń- 
stwa. a traktowani w tak nie- 
wdzięczny sposób, stworzyli fa- 
chową (stanową) krajową argani- 
zacjię, ustanowili swoich praw- 
nych zastępców w obronie na- 
szych praw 

podnieśli głos 
tam gdzie należy, — a szczególnie 
obecnie, gdzie wkrótce ustawa 
samorządowa przyjdzie na forum 
Sejmu, niechże tam nie zabraknie 
naszego głosu. 

Wzywamy zalem, by każdy ko- 
lega, bez względu na to. czy kwa- 
lfikowany czy też nie. w terminie 
najdalej do końca lipca 1925 zapo- 
dał na niżej podany adres: imię i 
nazwisko. wiek, wykształcenie, 
lata służby, miejsce zamieszkania, 
powiat pocztę, nazwę gminy wzgl. 
gmin, gdzie pełni obowiązki, wy= 
sokość pobieranego wynagrodze- 
nia itp. 

Równocześnie pp. Koledzy ze- 
chcą nadesłać na cele organizacji 
nieznaczną kwotę pieniężną wedle 
własnego uznania i odpowiadają- 
cą ich słosunkom, a z zebranego 
funduszu i poczynionych wydat- 
ków. ira ogólnem zebraniu krajo- 


wem, które w sierpniu, a najdalej 
we wrześniu br. we Lwowie się 
odbędzie, złożymy Ścisły rachu- 
nek. 

Dalej Koledzy do pracy! 

W naszym obozie ani jedna je- 
dnostka nie śmie pozostać nie- 
czynną. 

Zgłoszenia i pieniądze należy 
nadsyłać na adres: Andrzej 
Szwak, sekr. gm. w Trościańcu 
poczta Potutory obok Brzełżan. 

Za tymczasowy Komitet orga- 
nizacyjny: Wawrzyniec Zieliński 
sekr. gm, w Kozowie, Andrzej 
Szwak, Hilary. Budnyk sekr. gm. 
w Słobodzie Złotej. Jan Luszczyń- 
ski sekr. gm. w Koniuchach, Mi- 
chał Skulski sekr. gm, w Lipicy 
Dolnej, M. Iwanciów sekr. gm. w 
Złotnikach. 


Pan Muzyka prostuje. 


Odnośnig do onegdaj umiesz- 
Gzonęgo „wywiadu” w Sprawie 
zniesienia opery lwowskiej. jawił 
się w naszej redakcii osobiście p. 
Muzyka, który zaznaczył, że nie 
udzielał żadnego mterwiewu i z 
wyrażonymi w powyższym arty- 
kule wynurzeniami nie ma nic 
wspólnego. Każdy z czytelników 
naszego pisma, rzecz prosta. od- 
razu po przęczytaniu zrozumiał, 
że „interwiew“ ten — to forma 
satyry na stosunki magistrackie. 


BANKI! 


Ogłaszajcie się w naszem piśmie! 


kapitałów? 


Lwowskiego" 


poleca S. MOHR, ul 


grudnia 1924 i udzielenie tymae 


1925, przyjęcie tegoż, 
3. Wybów 3 członków Rady nadz., 


jednego roku, 


6. Wnioski członków. 


ędzie. RADA 


Ceny ogłoszeń 


OWERY "= fe 
PŁASZCZE i WĘŻE PIRELLI cong 
h 


hurtownie i detajlicznie na dogodnych warunka 


mówienia z prowincji odwrotnie. 


Ogłoazenie-. 


ALNE ZGROMADZENIE 

złonków SPÓŁKI HANDLOWEJ w GOŁOGÓRACH stow. „ar. z 

ogr. por. w likwidacji, odbędzie się dnia 12-go lipca b. r. 

w mieszkaniu likwidatora p. Berischa Bauma z następu, geym 
PORZĄDKIEM DZIENNYM: 

1. Sprawozdanie Dyrekcji (likwidatorów) z czyn iości 

i rachunków za czas od i. stycznia 1914 do ..:-go 


2. Przedłożenie bilansu otwarcia w złotych pod 1 L 


4. Wybór komisji rewizyjnej z członków na przeciąg 
5. Oznaczenie wynagrodzenia likwidatorów, 


W razie braku kompletu, odbędzie się ponowne 
alne zgromadzenie członków tegoż samego dnia ^) go- 
inie 16 popoł. z powyższym porządkiem dziennyin 
tym samym lokalu, które bez względu na na iłość o- 
hecnych członków, prawomocnie uchwalać i obradować 


a Za wiersz milimetr. Zwyczajny za tekstem 12 gr. 
m Drobne ogłoszenia za każdv wyraz 6 gr. Kupno isprzedaż 8gr. 


Nakładem Lw. Sp. Wydawniczej, sp. z ogr. por. 


SF LOTERJA KLASOWA 


Cwsęswrarta Klasa. 


Do ciągnienia środowego mamy jeszcze na sprze- 
daż kilkanaście ćwiartek po 32 zł. Złecenia pocztą 
muszą być nadane najpóźniej we wtorek. 2026 


Dom bankowy SCHÜTZ i CHAJES, Lwów 


NADZORCZA . | Pańska 16. 


WAKACYJNY kurs tańców 
rozpoczynam, dawniej- 
sze i nowoczesne tańce na- 
leżą do kursu. Nowicki i Syn | Asystentka Tarnopol, >» 


1996 | neckiego 16. 


A SYSTENTKA farmacji, ru- 
. tynowana siła, poszu- 
kuje posady. Zgłoszenia pod: 


a a RER La 


dy 


IEWAŻNIAM zgubione | Rozkład jazdy pociągów pospiesznych i osobowych 


ważny od 5. czerwca 1925 


N 
U świadectwo dojrzałości 
z r. 1923. Stanisław Dujano- 
wicz 2021 


Ze Lwowa odchodzę: | Do Lwowa przychodzą: 


| Czas przyjazdu 


Nadeałane i nekrologja 25 gr. Na pierwszej kolumnie 45 gr. Przed kroniką i w rubryce „Repertuar* 35 
Matrymonialne l12igr. Poszukujący pracy 2gr. Na kolumnie tekstowej paski i inserąty po 


Z drukarni Polskiej we Lwowie Chorążczyzna 17. Telef. 2919. pod zarządem Z. Kiełbusiewicza. 


A Od Rejowca pociąg pospieszny; + od 


w niedzielę z wyjątkiem 28. 


. Po kronice, 


: , Przez; | Do | "Czas odjazdu Przez | Z 
szwajcarskie M i opernika NE p» 
oraz =- pi- arjacki z (róg ulicy K p ) Giasayua 7:40 (iieszyna 24-00 
pse Katowic 1010 =" zaw p acaić ra 
EW" orn raków 1otrowic 3:25, 18:20, 205: raków iotrowie 6 15, 8°20, 11:80 
t Ł A te h [11 Poznania 15-25 przez Katowice PETTU 1235 przez Katowice 
ch wari instytut ;, eneum d hywa > | 0-05 Żywca 4-50 | 
opernika 42. b. z7- . !| Bełzeczke- | Chełma 17:45 | Rejowiec- , Cheia 29:60 
P % > NEUVEVILLE (franc, Szwajcaria) Ta w jewiec Warszawy 14-10, 1745A, 2815 ee Waraławy 8:00, 11/45 | 
auma taj | Tach handlowy i szkoła języków (Internat) dla młodzieńców: Przeworsk- | Łodś | 1716 p. Skarzysko | Rozwadów: | adzi 760 __ Skarzysko 
p = | Język francuski, handel, bankowość. Indywidualne wy- Rozwadów | Warszawy | 11-15, 1930 Przeworsk | Warszawy 8:45, 18:10 
i chowanie. Prospekty przez dyrekcję. 1691 z $ r “Grajewa Š FEI przez Kowel Ee | ias = Grajewa "1:38 przez Kowal 
——: a "R" R TE” apleżankę- owła 18'5 oadzimierz- towla 8:40 
ŚĆ x i Włodzimierz | Wilna 10:10 przez Kowel- | Sapieżankę Wilna 17:35 przez Biały- 
|... e u ih RBCZNOSC! „Od 1-go lipca : a Brześć Białystok A E a 
— a, m nan N potrzebny jest paryżanin Popierajcie cele ©. f Brodow 19:20 p p Brodów [ET 
Nauka i wychowanie. lub paryżanka ao francuskiej Podawołoczysk | 9'35t, 25:20 Podwołoczysk | 12:00, 26:55 
aaao | konwersacji. Składać pisem- a Bomag 3 WE F Równego 1'10, Eee z 
pre. zniżki dia uczenic |ne oierty do Administracji rasne PRAGNE rc: wa” nia = E e | 
50 kl. IV. gimnazjalnej. Pie- | „Kuriera Lw.“ Ossolińskich 15. Towarzystwa AE A A rę aja 
golu) cioklasowe żeńskie gimn. 1969 Zdołbonowa | 18:55, 22°20 Zdołhunowa | 7-10, 16-30 
absolutorjum, wyższe (od kk IV—VIII) 2 =a TE Borysławia | 8-35, 19-25, 23:55 Borysławia | 725, 16-00, 17:55 
prawem publ. C. Briickówny, Posady i prace. Szkoły Ludowej Stryj A EE 1605, 11:05 Stryj CC 9:52, 92°10, 43:17 $ 
i i |3 goe LE tg | SONME ; Sambor SB <> 14-30 Ukyj Samhor SE 10:00 19:10 
na przeciąg iat|ó, | je uczenice do kl. IV. za zni- AKADEMIK poszukuje po- A. aami 14:00 "Ramie © TERIEN 
żką 50 pre. Wpisy i egzami- „Sady praktykanta far- Chodorów Śniatyna 8:4010-020-0025 00) Chodorów Śniatyna 5°45 *25, 17:00 17-30 
na wstępne do tej klasy roz- | macji we Lwowie lub na Stanisławowa | 650 E Stanislawowa 
2022 | poczną z końcem sierpnia. | prowincji. Zgłoszenia ul. Koł- PoE m (JEJ LTE 07:30, 17:40 
A i hajec "35, 17:08 U jee 7:50, 21°10 
2028 | łątaja 1, J. Antman. 2027 Do: Rawy Huskiej | 810 Z: RENo kiA s 
Stoanowa 6*50, 17:38 Stojanowa 9:00, 18:45 


* Kursuja ad 5. VI, do 31.VIII w dnie poprzedzające święto rz.-kat. oraz w sohoty z wyjątkiem 15. VIII. 
Tarnopola pociąg osabowy. $ Kursuje ad 6. VI. da 31. VIH 
VI. oraz w Święla rz.-kat. » wyjątkiem 15 VIII. 


komunikaty 30 gr. Dział ekonom. 35 gr 


0 gr. Ogłoszenie zagraniczne o 50%, drożej. 
Odpowiedzialny redaktor: Tadeusz Stroiński, 


>i 


